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Nad świaiem wisi groza nowel wolny! 
Straszliwy mard 7 osób pod Lwowem?

Sytuacya światowa jest ciąg1® groźna!
Stwierdził to Lloyd Gsorge w swojem przemó\ te iu!

Paryż. 9. gnidr.iti

(PAT)'. Z Londynu donoszą: 
v.’ y w  Al,C'. L

Lloyd uenyse 
••:v*ą n  M'-

nrzuca z ciebie wszelka odpowiedzialność aa za- 
| topienie i twe-rdzą że admirał Reuter, k.tórj to
zatopień: e spowodował, .dziafnf -bez urst-nfeby*

politycznych. Dzięki światlem-n postępowaniu ] rządu i że rząd niemiecki tiic mia} naw?! n ^ r io -
atromiictw ndalo^ię w Anglii na j-ecUum posiedze-j ^  komu Lkowautk się z Pan admirałem. M sk «-
n*u tzhy ^miii ris.u> t>. Pi:z, 4?o^ądii; o Lidze naro- 

fotórej m iędzy iiinemi powiedział: .JeunornyśJność] dów. Gdyby się był. wśród poszczególnych stron-j 
jest dzio, hardziej koniecznością, niż triedykuiwiek; 1 " }cłw  wvłm iite dvski.sva. wówczne Ansrlia łw la -l * '  ‘
sytuacya św iatowa test jeszcze ciągle grożr:', nie
bezpieczeństwo nowej w ojny nic jest jeszcze usu
nięte. W ielkie dcnickracyc powinny w  chwili o- 
ibecnej unikać wszelkich wewnętrznych sporów

tek tego adniirn?icya angtePka ogłosiła dwa d «-

nictw wyłoniła dyskusya, w ów czas Anglia byia- j zn.i.t.z.onc w / .u ^ on s  io okręcie i-
by izolowana wobec czujnego oispt-zyjaeiela, któ-i -.owytn, po.ę.-j.v.-s-»ic przez ; cm mola R-eidera. Judeit 
ry stara się wyzyskać wszelka niezgodę sw oich ! z nich, zawierający artnofacye . A  iśje poufne**, 
przeciwników. i a wydau-y przez szefa n:emiecktej atfmiralicy?, do-

| wodzi, że Niemcy postanow ili ule od;[ać tych
■ • ' ■ . i

okrętów bez wzglądu na skutki, jakie to mogłoby

STOSUNKI M IĘ D ZYNAR O D O W E  BARDZO 
N APR ĘŻO NE!

W 'eden, 9 grudnia, jyćństw j, które werhuńj cf corów , p ’.-kol wiek ua- 
(P A T .) Teiegr. Co.np. z Lcadynu. Człon, f c ^ a  ta jest powszechnie znana. Państw a Ątórc

parlamentu kapitan Be es, oświadczy! <lz emTka- werbuje cf cerów, je»̂ »t zda-p a, ze w;;>jna nn-ęti-.y
-i.om: Rozmawiając z Lloydem Ocorgem, w§Js- :,:em 3 .iednem z Państw sprzymierzonych z An- 
ni.nialcm o ttm, że oficerów  angielskich werbir 0 a- 'będzie w prze^ągu pewnego czasu -tifiuni 
się do obcych armii i wstejałettn na to. żc należy
podjąć krcfci, ażeby temu przeszkodzi. Sytuacya

międzynarodowa jest ciągle jeszcze bardzo n a - ! za sob£ł P ^ a gn a ć . W y i i i i f  także, że zafop.enicj 
pręźon3 i dlatego unikam wymięty nazw y | zostało przez Ntemcy nttkuzaue rozkazem, kfói y

w ysłu iy  zestal w 2 dni oo przedstaw en>u Nieni-

Koal.cya groz Niemcom wypowiedzeniem
z^w e:z3n:a broni!

Paryż. 9 grudnia. [ wojskowem l i wypowiedzeniem  zawieszenia bro- 
(P A T .) Havas. Generalny sekretarz kon feren -! ni. jeżeii 1%'emcy nie podpscą bezzw łoczne pro- 

cyi co.kt.vjo w ej Dutssta, przedłożył delegatowi | toicoln dod-afkowego, dotyczącego nie spciiu onych 
niemieck!crwu br. Lersnerow i dwie ncCy Rady i warunkpw zawieszeijią brom. 
najwyższej, które grożą Niemcom zarządzeniam i1

com ostatecznych warunków pokojowych, mię
dzy którvm>; mieścił się obowiązek wydania 

wszystkich okrętów wojennych. Drugi dokument 
adiiifrajlcyi zawiera wskazówki na wy,var*ek za
topienia okrętów. Podczas rokowań pokofonyci) 
Niemcy zobowiązał; sie w y jąć  wszystkie jkjtęt,\ , 
których alianci zażądają, ale oświadczeni® to zło
żyli z pełną świadomością, że Jdm n ł  Reuter ode
brał już odmienny tany rozkr.t. Odkryte dokii- 

| menty ustalają odpow edzialność rządu uicni e- 
ckiego, wrobec czego alianci słusznie żąda ja od
szkodowania za ten akt zdrady wojennej. Od

mienne Zapewnienia rządu niemieckiego świadczą 

i o .śwta.domem c-s; us-iwte nte-mieckA-m.

—  . ■■■ -              .............

K O A L IC Y A  ŻAD A OD N IEM C Ó W  W Y I.K N IA  NO TA NIE MA CH ARAKTERU U LTIM ATU M , j 
TAJEM NIC  FAB RYC ZNYCH . W iedeń, 9 grudnia. ;

W iedeń 9 jru-dua. ! (P A T .) B. K. z P-myża. Nota dfc; Nienii.c, ucbwa 
(P A T .) „N. Y\ r. .lounial” donosi z Berlina; loną została-jedtw/mj śjnie. nie nur oua jednak cha-1 

.Germania1' podaje, że rz;«d niemiecki ctrzym ał irakteru ultunatum, poniewitżgiljęi /awi-cr 
memorjrai, w którym enlenta domaga sję iu fo r-1 w  każdytnj^szre. gdyby Niemcy Cę opierały, 
tnacyi o tajemn icach fahryctnj ch przemysłu ch e -! wypowiedziane zostanie zawieszenie broni, 
micznego w Nlciiiczcch ■" —

Nlerncv zrzucana z siebie odpowiedzialność
za zatopienie floty,

Admiralicya angielska ogłasza dwa tajna dokumenSy.
W arszawa, 9 grudnia. miecki w swej odnowiedzi na ultimatum koalicyi 

(Telef.) (m ) B. Rewter-ai donosi, że rząd nie - i w sprawie /oatopiep.a okrętów w Scapa Flow,

NOW E ZARZĄDZENIE W OJSKOW E.

W arszawa, 9 grudnia.

(P A T .) Rudiio z Lyonu. Najwy ższa Rsda koali- 
ierijuuu. jcyi-nsa: p ek c iła • .specyalnea komisyj technicznej pod 

prżewodn:ctv-em tiflhszftik-a_ Focha, obra-ibijacej w 
obecności sz-?fa jjfetadu gencrahiego atsgiclskiejir, 
mtar-^załk? AVin - *na zbadanie KarząJzcń w ó j t o 
wych, do których zmusza stanowisko Ni smlec. 
W obec Rupefiiett- porozufnt«ifl'a- fm^ęfcfey dospeT- 
■tami wojskowymi. Rada najwyższa wrznawib w 
sobotę komf-eirencye -poufne, zaczęte we czwartek.
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Posłowie ententy gotują się do opuszczenia Bukaresztu.
Dyskutowana jest kwestya stanów ska posła pols' iego.

Warszawa. 9. grudnia.
(TelefJ (m>. Utrzymano tu wiaclomoś ze

posłowie ententy gotują się do opuszczenia Bu
karesztu. Wy)?izd ten pozostaje w związku z ul

timatum, postaw łonem Rumunii. W  polskich sfe
rach politycznych omawiana jest kwestya, czy i 
p soi podski miałby Opuścić Bukareszt.

*Vojska Jugosławii są w pełnem działaniu.
Akcya przeciw Dalmacyk Wfochom i Albanii zaczęta!

Zagrzeb, 9. grudnia.
(Tele f.) Cm). Z zarządzeń ministerstwa wojny 

yynikai, że prawie cały pierwszy i czwarty kor- 
ms jest iuż w akcyi przeciw Dalntacyi, Włochom 
i Albanii. Wojska te są w pełnem działaniu. Stratę- 
ęiczny wymarsz tłumaczą jako zarządzenia bez

pieczeństwa. W iększe oddziały wojska- p rzyby ły  
do  Pięciokcściofów . P rzez Arad przechodzą ciągle 
oddziały wojskowe. Linia Cisy jest silnie obsadzo-

zaaiepoKojemea

jcw y , waładowany atmmieyą, solą ł innymi przekS- 
miotami.

Wiedeń, 9 grudnia.
(Te le f.) (uj Z -Moskwy donoszą: Między Liska

mi a Ust-Medweckiem rozpoczęła armia czerwona 
ofensywę i po zaciętych walkach przełamała front 
nieprzyjacislskf, odrzucając wroga na Don, do 
którego wojska czerwone zblżaią się na całej Hnfi, 
czyniąc przygotowania do przeprawy przez rzekę. 
W  nicktóijych punktach wojska sowieckie oddalo
ne sę od Donu zaledwie o 3 wiorsty.

Wojska włoskie wkroczyły do Rjekl!
Berlin, 9 grudnia. 

(PAT.) „Lokal Anze:ge r“  donosi z Lugatio 
xkJ- datą 8 bm.: Urzędowo donoszą, żc wojska 
włoskie dziś rano w porozumieniu z d‘Annunz?eni

ZERW ANIE Z MEKSYKIEM ODROCZONE.

Wiedeń, 9 grudnia. 

(P A T .) B. K. z Paryża. „Chicago Tribune" do
nosi <z Waszyngtonu, że zerwanie stosunków z 

Meksykiem ma być odroczone do chwili, w której 

senat otrzyma -memorya! Wilsona,

DuJykiewicz rozstrzelany!
Lwów, 10 grudnia.

. .  . , . . , • „  • i (u) Od osobistości przybyłej w  tych dtojacfo z
zarządzenia w yw oła ły  wtdkte RoSy, dowktlujem y ^  ż e b . przywódca rusofilów

J galicyjskich dr. Dudykfewks," b. po&s-f d'o seitm  t 
adwokat w  Kołomyi, został rozstrzelany w  sier
pniu br. w  Taszkiencie przez bolszewików.

W  czasie inwazyi rg^1js)rifiii Dudykiewicz, 
który zaraz Po procesie Benddsiuka: uciekł do Ro- 
syd, zje chał do Lw ow a  zaraz Po zajęcfat g  o przesc 
Moskali i na czele deputacyi wszystkich towa1- 
rzy s iw  ruskich z ło ży ł hołd gubernatorowi B obm - 
skiertm.

Podczas pobytu cara w e  Lw ow ie , został 
(przez niego -przyjęty na audyeteyi na (Dworcu 
głównym  i ogólnie twierdzono, że zajm ie on wa
żny’' posterunek poldyczuy w  G a licy i Skończyło 
się inaczej, zginął marnie car, zginęli -tragicznie i 
jego wielbiciele.

wkroczyły do Rieki. W ojska d'Annimzia zbratały 
się z w orska mi rządowemi. W e W łoszech wia
domość o tern Przyjęto entuzyastycznCe.

AG1TACYA JAPOŃSKA PR ZECIW  
AMERYKANOWI.

Wiedeń, 9 grudnia.
(Tele f.) (u) Z Paryża donoszą: Dzienniki ja

pońskie -prowadzą żyw ą  ag tacyę przeciw  A me-* i  
i ryce z powodu zajęcia przez nią Kamczatki. Prs- ; 
sa cała japońska nawołuje do poczyń dnia odpo- J 
wied-nich kroków  celem usunięcia z Kamczatki 
Amerykanów'.

Ameryka wzywa Europę do pracy!
MIESZKAŃCY EUROPY W INNI ZACZĄĆ  

PRACOW AĆ.
Berlin, 9 grudnia.

(PAT.) .jierł. Tagb latt" donosi z Kopenhagi: 
W  sprawozdaniu rocznem sekretarza finansowego 
Stanów Zjednoczonych powksdiziano między feine- 
tm: Zapotrzebowanie Europy jest wielkie, atol: sy- 
tuacya jęi przedstawianą jest w  sposób przesadny. 
Jeżeli Europa przesadza sw-oje złe położenie fi
nansowe, będzie mani tejn trudniej -jej dopomóc z.

Mieszkańcy- Europy -ppnsEanj na1 nowo zacząć pra
cować.

AMERYKA NIE MOŻE UDZIELIĆ EUROPIE  
NATYCHM IAST POM OCY.

Haga, 9 grudnia. 
(P A T .) łlcćenidersiPe biuro pras. donosi z Lon

dynu: Dzienniki ło od yń ste  zamieszczają telegram

RZĄDY DENIKINA W  KIJOWIE.
Wiedeń, 9 grudnia.

(Te le f.) (u) Z M oskwy ks. krowo ćtoncłząj 
W  Kijowie panują obeoire straszliwe stoswiki; 
setki robotników umiera z głodu, w  n ieście sły
chać doskonale kanonadę armatnią i odgłosy w al- 
EsS, toczącej się w  pobliżu. Terror w  mieście i w 
okolicy w zm ógł się d'o horendalnyćh pozm ców . 
Za użycie słowa „towarzysz'*, karze się kar? 
śmierć

KIJOWA BRONI DENIKIN NAJZACIEKLEJ.
Wiedeń. 9 grudnia. 

(Tele f.) (u ) Z M oskw y iskrowe db-noszą: Klę
ska Denilkma na całym froncie stała się Już ogól
na. Cofa się on- na wszystkich puufctach. N&jza- 

z W aszyngtonu z doniesień em, że S (any Zjedno- i cętszy opór staw a armia ochotnicza w  okejley
czonc me mogą udzielić natychmiastowej pomocy 
Europie.

Hoover chce być następcą Wilsona l
Praga, 9 grudnia. 

(P A T .) Cz. b. p. z Genewy. Do „M atna" te
legrafują z Now ęgo Jorku, żc wedle obiegających

tam pogłosek, post. wił dyktator żywnościowy 
Hoover postawić s.woą kandydaturę na prezy
denta Stanów Zjednoczonych.

Strajk górnków w Ameryce zakończony!

K jowa, gdyż w razie przełamania w tym punkcie 
frontu, całe lewe skrzydło armii ochotnicze), wy. 
sunęte poza Płoskirów i Kamieniec Podolski, zo
stałoby odcięte. Nic więc dż wnego. że Denłkin 
przerzucił w  okofec Kijowa najdzfelnejs/e swo
je oddz.ały, wyposażone we wszelkie środki tech
niczne,

Wiedeń, 9 grudnia.
(P A T .) B. K. z Paryża. „C hcago  Tr bunc" 

podaje z Waszyngtonu, że przyw ódcy strajku 
górników przyjęli kompromis., zaproponowany 
przez prezydenta Wilsona. W  ten sposób zakoń

czył się strajk górników w Am eryce. Uchwala w  
spirawp zakończeń a strajku została powzięta je
dnomyślnie ze względu m  rozpaczliwą sybuacyę 
w ęglową w  Stanach Zjednoczonych. Praca gór
nków  będzie rozpoczęta bezzwłocznie.

O 25 W IO RST  OD CHARKOW A.
Wiedeń, 9 grudnia.

(Tele f.) (u) Z Moslkwy donoszą: OJenzywa 
przeciw  Dcniikinowi rccw ja s'ę nadzwyczaj po
myślnie, w  przeciągu nadzwyczaj krótkiego cza
su wojska sowieckie odebrały mu szereg nrast 
i wsi, biorąc równocześnie wielką ilość jeńców 
i zdobyczy. Czerwone wojska są obecnie odda, 
lone od Charkowa zaiedwte o 25 wiorst.

WojsKa ocnotnicze cofają ssę 
w szybkim marszu na południe.

Oenikin po przełamaniu frontu odrzucony na Don!

Wiedeń, 9 grudnia.

(Telef.) (u) Komunikat sowiecki o .walkach na 
froncie południowym donosi co następuje: Obe
cnie toczą się zacięte walki o Berdyczów z po
myślnym wynikiem dia wojsk czerwonych. Na linii
kolejowej z Koziażyua do Kijowa zajętą została 
miejscowość Popelnaja. W  kierunku ma (Pareje- 
vkrw posunęliśmy się na południe od Koziołca o  30
do 45 wiorst. W  kierunku na ZoTo-tcnoszę walozy -
ny obecnie fi wiorst na południe od miasta PryłnM marszem w  kierunku południowym. Na całym fron- 
Na południe od Sudży prowadzimy' dalej z pchiym 1 cie wzięliśmy wielu jeńców i ołbrzyrai tabor Ikoi-e-

sukcesem ofenzywę na Charków i zajęliśmy Ach- 
tyrkę, węzeł kolejowy Kiriikówkę i. obsadziliśmy 
obydwa brzegi rzekj WorsMi. Oddziały arrnii 
czerwonej zbliżają się do Bogotłuclrowa i T/Aocze- 
wa. Na -północ od' Bia-ł-egrodu atoiją wojska czer
wone w Oigrniu w  od.-eg- ośoi 15 w iorst -od tegoż 
miasta. Na połudatle od Starego Oshola po zajęciu 
Nowego Oskoła posuwamy się w  kierunku W a- 
łujkl. Pod BirinczSm rozbiliśmy nieiprzyja-cielsficie 
Oddziały' w  znpełnoścl, cofają się one pospiesznym

NARADY DORPACKIE TRW AJĄ DALEJ.
Wiedeń, 9 grudnia.

(Tele f.) (u) Z M oskw y donoszą: Przewodni
czącym konferencyn rokującej o pokój między 
rządem cstoii-skim a sow  adćm, został delegat 

| rządu sow ietów  Krasin, a ze strony estońskiej 
b y ły  prem er Poska. Oczekiwany jest wkrótce 
prz-y ĵazd do Dorpatu Litwinowa, który bawi obe
cnie w  Kopenhadze i Radka, który ma przyjechać 
| Beri na. Gdy to u-as-ąy.ft rokowania posuną sic 
■naprzód w  szybkiem tempie.

ROSYA SOWIECKA NIE BOI SIĘ ESTONII,
I FINLANDYL

Wiedeń, 9 grudnia.
(Tiłcf.) (u) Z M oskw y donoszą: Anglia gro- 

zi znowu Rosy! sow-eckiej wielką ogólną akcyt 
14 państw przeć w  repubTce sowieckiej. Między 
izmem, akcyę tę ma podjąć Fiuiandya i Estonia.
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PISMO CODZIENNE WIECZORNE OBEJMOWAĆ BĘDZIE WFSYSTKTE 
DZ I E DZ I NY :  WIADOMOŚCI POLITYCZNE, FIN Aft SE, HANDEL, 
O d  PRZEMYSŁ LITERATURĘ I SZTUKĘ GRAZ TEATR. Q Q

wydawany będzie przy współpracy wybitnych działa 
9$Odia i g & i i f t i& M i i  afios a r w i y j s a i ®  ęzy po] itycznych Francyi i Polski, jak również naj

znakomitszych pisarzy, dziennikarzy i ekonomistów tych obu krajów

zawierać będzie pozatem kronikę literacką, kronikę 
9 9 1 *1 5  m m  mód, wiadomości z e  świata oraz; opowieści i feljetony

pióra najwybitniejszych literatów Akademii francuskiej.,'

1 A  I m i f f i M  A l  f l l A  E l A l A t f f e l l A * *  posiada specyalnych korespondentów w Paryżu, Rzy- 
99b*'ŚS y y  I r  mie, Londynie, Nowym Jorku, Berlinie, Wiedniu, Genewie,
Biukseili, Pradze, łłt kareszci?, Odesie i Kijowie i we wszyskich miększych miastach Polski. 18822

D y r e k t o r  — Frederic DELAGNEAU. 
Naczelny Redaktor — Robert VAUCHER.
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REDAKCYA —  No v,y*Świat 54. Adnhnistracya, Binro Ogłoszeń i prenumerata —
ar Szatkowska 137 w Warszawie.

Prenum erata za ml ticowaf r o c z n i e  1 4 5  M H „ p ó ł r o c z n i e  7 4  M K.. K w a r t a l n i e  3 8  M K.

WBmSiwmmtfa awraawet

ła>twkinie organizowania Kół amatorskich. przed
stawień i w idowisk na wsi. Wszelkich iniormacyi 
i '-porad, tak . ustnych, jak pisemnych udziela się 
bezinteresowne. Zgłaszać się! ra ft$ y  pod adresem 
Małopolskiego Tow arzystw a Rolniczego w  go 
dzinach IfeggM h jdn iow ych  (Kraików, plac Szcze
pański 1. 8). Kierownictwo Iirosfr-uktoratu obeitn-irie 
p. Tadeusz Białkowski. ar':, dramat. Teatru im. 
J. Sfciwbękego w  Krakowie. IS881

Zamordowanie siedmiu handlarzy
drodze pod Lwowem.

Spełniając smutny obowiązek, zawiadamiamy wszystkich 
krewnych i znajomych że nasz kochany mąż, ojciec i 
■Jziudeic O A W 8D  em?r. Radca, "były długoletni
sekretarz magistratu w  Brodach, zmarł nagle w sobotę 
dnia 6 grudnia, prz żywszy I t (34. — Obrząd pogrze
bowy odbył się dnia 8 gru Inia z domu żałoby przv u], 
Bema I. I-d. — W smutku pogrążona Rodzina* 2799

ADAHSTECKl
właściciel dóbr ziemskich rvn -Vcłyniu

po krótkich a cięż; ich cierpieniach opatrzony iŚw. Sakra
mentami, zasnął w  Pana dnia 7 grudnia w  Olszowej.

H s b e t e A i t w o  Ż ł o b n e
odbędzie się w Bazylie: Hrchikatedralnej łac dnia 10-go 

grudnia w środę o godz. 11 przed poł.
O c-em zawiadamia Kiewnych. Przyjaciół i Znajo

mych nieutulona w  żalu 
2782 R O D ZIM A .

Wiceprezes g a i. Tow. kred. ziem., bl dł- goletni po
seł n- Sejm kraj, b. wiceprezes gal. Tow. Gospo
darskiego, b. Prezis Rady Pcw. skałackiej etc. etc.
I o długich cierpieniach, zaopatrzooy Św. Sakramentami, 

zasnął w Panu w e Lw ow ie w  82 r. życia.
Stroskana zona z córką i rodzir.ą zapraszają kre- 

wrych, przyjaciół i znajomych na obrzęd pogrzebowy, 
który odbędzie się dnia 11 grudnia o godzinie 10 rano 
z kościoła św. Matyi Magdaleny do grobowca rodzinnego 
na cmentarzu Łyczakowskim.

W e Lwowie, 9 grudnia 19.9. 18877

Bandytyzm święci orgie coraz krwawsze. —  W  
Bandyci wypadają / lasu. —  Mordercy zabijam

Lw ów , 10. grudria.' j

Bandytyzm-, I.tóry święci coraz to większe 
orgie w kraju, obrat sobie z szcze-gólnem . upodo
baniem za siedlisko nasz gród 1 jcstomkolice. Niema 
wprost dnia, żeby pisma nie donosiły o jakidm-ś 
‘morderstwie, lub bodaj zr maJ.iu. j f e j t a  w pa
mięci świeżo dwa mordy w  lesie pod Lwowem - ,ią 
gospodarzach wiejsk eh, a d/iś znowu zaalarmo
wano Lwowskie straże -bezpieczeństwa faktem 

iriiSowej wprost rzezi 
na -osobach handlarzy, którzy w  drodze do Kuli, 
kowa zginęli z. ręki n-icznanyclt. bandytów. . ■ ' 

'Rzecz się przedstawia nastęip-ująco: •
.M«ncne» nocy jechało wozem  si drniu handla

rzy  lwowski d i i jedn kobieta, Niemka. Gdy w óz 
wjechał do lasu koło. wsi Dzibułek, leżących nie
daleko Kulikowa, nagle z poza drzev wyskoczyło 
na gościniec

dwóch bandytów,

którzy poczęli strzelać do bezbrr mych ofiar. Kil
ku z jadących nsilcAvalo ocalić i "  e życie uciecz
ką. Usiłowania ich jednak nie zostały; uwieńczone

W
drodze do Kulikowa. —  Jak w średn!owleozu. — 

swe ofkiry strzałami. —  Jedna osoba ocalona

pomyślnym wynikiem. Ba-ndjci puścili się za nim 
w pogoń i wszystkich strzarami karabinowymi po
zbawili życia.'
: ' Cudem tylko- ocalała Niemka, która jjcdcz.ro 

napadu siedząc na wozie, schowała sit; pod tłu 
rnoki.

Gdy rick tóre ofiary już nic ż.\ ly. a iniK dogo
ryw a ły

brudy ci przeszukiwali łeb ubrania, zahfca.iąc 
gatówkę. ,

Rzeczy, jakie znajdowały się na wozie, ban
dy ci pozcsf-3wi.fi ni-et lenię te.

•Zawiadomiona o  napadzie żandarm-ery. w 
Kulikowie, rozpoczęła natychmiast energiczni 
śledztw0 w kierunku wyśledzenia sprawców na
pędu,

Dla szybszego i łatw iejszego wyszukani: 
bandytów wezwano też wczoraj przedpołudniem: 
inspektora po lic ji lwowskiej Scenę, który lida 
się na micNce, napadu z psem .P rirzem ".

Na r zie bliższych szczegółów  napadu brak

P r z e d  s ą d e m  d o r a ź n y m !
Lwów, 10. grudria. 

(zet.) Niedoszli mordercy Malci Skin, stanęli 
dziś p rztd  trybunałom wojskowym, w  skład któ
rego  wchodzili pp, st. -radca Niewiadomski, jako 
przewodniczący, oraz radcy Fie-da, Narolski i Vil- 
lawnte, 'jako wota-r.c Oskarża prokurator -GurUer, 
protokołuje dr. Reif. Premią: Teofila Zatchaya
dr. Dattner, Aleks. Jaremę dr. Macicliński, Gra- 
cyana Sahmeidra dr. Broruberg, a Maryę Korolo- 
wą dr. Thu-min. Ła-wa oublicanościi przepełniona.

Powszechną uwagę zwraca na siebie właściciel 
zakładu pogrzebowego, p. Karkowski.

O godz. HJ.2Ó ogłasza przewodniczący pódje- 
•cic -postępowaru dowod o\. ego, .pocze-m odbiera 
gencr.Ta od oskarżonych, których' otacza czie- 
,rech Hallerczyków z karabinami .,roa ostro". Oka-, 
żuje się, żc każdy z oskarżonych tuż dawniei za
warł znajomość z kryminałem, mimo młodego 
wieku.

(Prokurator oskarża: Zątoh»<ya i Schncidz* o
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Trzynasta psnsya.
Lwów , 10 grudnia.

(u) W  niedzielę otrzym ały w ładze tutejsze za
wiadomienie ministerstwa Skarbu o przyznaniu u- 
nzędimkom trzynastej ipemsyi. W ynosić ona będzie 
pełne miesięczne pobory wiraż <z wszystkicmi do- 
rychczasowymi dodatkami. P rzy  końcu tego re
skryptu- poleca p. minister skarbu 'zawiadomić u- 
rzędnlków, że jest to ostatnia doraźna zapomoga, 
;aką im rząd! przyznaje i źe na dalsze zasiłki aż do 
; tan ow czego uregulowania płac i  unifikaeyi walu
ty liczyć nie mogą.

N A D 1 3 & J I  m .

9 99 A P O L L O
IS

Od środy 10-go grudnia

słynna dzieło filmowe

Oko
łodzi

podwodnej
Niebywały 5 -częściowy dram.

amerykański.
Jedna z najciekawszych atrakcyi 

obecnego sezonu.

Adwokat i obrońca w sprawach karnych 2823

D r .  W i t o ł d  F R I E D
otworzy! knncelaryę w e Lwow ie przy ul. Słowackiego 3.

L
■\y.rŹ:-: ■ f .   ̂ -m *: ‘"'X

K R O N I K Ą
Repertuar Teatru  miejskiego.
W e środę, 10 giru/dfiia o godz. 7-mej wiecz.

„Pohtyka", ,sztuka w  3 akt. Pcrzyńskiego.
W e czwartek, 11 grudnia o godlz. 7-mej w ie

czór „Ptasznik", operetka w  3 aktach Zellera z 
pp. Kasprowiczową, Bogdanowiczów^ą, Brzeską, 
Justłanem, Niedzielskim, Folańskim, Adamem Mi- 
łoszą tpo raz p ierwszy).

Z A K Ł A D  L E K A R S K O . D E N T Y S T Y C Z .  
i  T E C H N i C Z N O - D E N T Y S T Y C Z N Y

DR. HENRYKA I BERNARDA B E R G E R A
L w ó w . ul. Leg ionów  1. 7. 2575

Jt D r .  J. S  h ó s b a s b
przeniósł k ncelaryę do domu 2640

P R Z Y  ULICY Si SU LCKI Gć> Ł. 4., El. p ię tro .

Z a k ła d  lekarsito- lentyst czno-techniczny

D r .  A l f r e d a  F i ^ I l C D A
Lw ów , ul. M iko ła ja  20, (p rzys tan ek  „K . D . “ )  264g

Specyalista chorób  n iem owlęcych  i dziecięcych 2667

D r .  I .  H E S C H E L E S
powrócił i ordynuje obecnie ul. Zyblikiewicza 31 od 3-5.

19 Ha Gwiazdką T 9to
K to chce na Gwiazdkę tanio kupić bie iznę krawa

tki, rękawiczki, skarpetki, perfumy, mydła tudzież wszel
kie przybory wojskowe, niech spieszy do firmy

M IC H A Ł  t ^ A W C O S
ul. Legionów I. 19, Hotel Dependance. 2663

Dziękujemy Akcyjnemu Towarzystwu Ubez
pieczeń „K O S M O S " za życzliwe przeprowadze
nie sprawy odszkodowania kradzieży, popełnionej 
w naszych magazynach a w szczególności sekre
tarzowi Towarzystwa Wielm. Panu Robertowi 
Greblowi, za jego wydatne i skuteczne starania 
około rychłej wypłaty kwoty odszkodowania.
Oyrekiya „ m r  Zw. gosp. lankc. państw, wi Lwowie.

Stow. zar. z ogr. poręką 2781

S PE C YA L IS TA  C H 0 R 0 3  W ENERYCZ. i SK Ó R N YC H

Dr. HENRYK RO SIVI AR IN
ord. od 8— 10, 12— 1, 3— 6. Lwów, Kopernika 12. 2747

A D W O K A T  I O BRO ŃCA W O JSK O W Y 28:5

D r . .  L u d w i k  G r u d e r
powrócił i urzęduje w e Lw ow ie przy ul. Kopernika 1. 14.

B rM  Zygm. bangbsrg
ieharz-ilentysta 2333

ordvn. w  Samborze ul. Jagiellońska 3.

Repertuar teatru flt.-art. „CZW Ó RK A" (ul.
Szuszkiewicza 1- 5. naprz. żandarmery i):  2020

Dziś i codziennie do 14. grudnia, 7.30 w iecz.: 
Program  VII. Prolog —  S. Michałowski. „Amba
sador, Baryton i, Ona“ , sketch A. W erczeńki w 
przeróbce J. Wima. (J. Szymulska, Z. Orwicz, J. 
Rygier, N. Windheim). —  „Ach, ten mezzarin", 
farsa w jednym akcie Z. Mar-Majerskiego (H. 
Gębicka, Z. Heleńska, J. Szymulska, S, Michałow
ski). —  „M ister Shoking i Miss E tykieta" grote
ska śpiewna J. W ima (Anda Kitschman, M. Wind- 
heim). Nowe numery solowe wykonają: Anda
Kitschman, S. Michałowski, M. Windheim 

— o —

(u) Wiceminister robót publicznych inż. Hen
ryk Dudek, .przyjeżdża diz.iś w  sprawach urzędo
w ych  do Lw ow a. Jutro udzielać będzie publicz
nych audyencyi.

Pog.edzenfe Rady miejskiej odbędzie się 11 
grudnia o  5 po poi. w  sali posiedzeń Rady miej
skiej w ratuszu.

Obecny stan sprawy Galicyi wschodniej. 
Pod tym tytułem wygłosi odczyt dziś, 10. bm. o 
godz. 6 w iecz. w  sali ratuszowej dr. Henryk Ló- 
wenherz, który jako delegat m, L w ow a  ucz-esri- 
ć zy ł w e  wszystkich konferencyach w arszaw 
skich, dotyczących tej sprawy. Bilety wcześniej 

jfcp nabycia w  księgami p. Altemberga.
Wiec protestujący w  sprawie Galicyi wsdhoi- 

Aniej urządza w  niedzielę najbliższą w  sali Sokoła- 
M acierzy Polskie Stroomiatwo Ludowe. Na wiec 
jten' zapowiedzieli przybycie pp. Witos, Dąjbski i 
Bryl.

Posiedzenie Komitetu, urządzającego pod
w ieczorek w  dniu 28 grudnia n,a rzecz Związku 
iniwalidów Polaków, obrońców Lw ow a  i -kresowi, 
odbędzie się w e  czwartek 11 bm. o godz. 4 po 
4>oł. w  hotelu Geonge‘a.

Politechnika lwowska w  sprawie Galicyi 
wschodni®}. Grono profesorów szkoły politechni
cznej w e  L w ow ie  powzięto na posiedzeniu w  d. 5 
grudnia Jednomyślną uchwalę założenia protestu 
przeciwko postanowianiu Rady Pięciu, dającemu 
Galicyę wschodnią Polsce tylko na ograniczony o- 
kres w  iposiadamie. Zebrami wygłosili przekonanie, 
że żaden Rząd polski nie dopuści, b y  Ziemia Czer
wieńska’ została oddzielona od Polski.

Z żałobnej karty. (Tele f.) (fr.) Dzisiaj zmarł w  
Kraikowic znany uczony, pedagog prof. Kłady-slaw 
Kwiczyńskii. Zmarły by ł początków,o profesorem
giimnazyalnym, potem otrzym ał ma uniwersytecie 
Jagiellońskim doktorat honoris causa, wreszcie zo
stał nadzwyczajnym profesorem. Był teściem red. 
„P iasta", posła na Sejm P. Józefa Raczkowskiego.

Ś. p, Feliks Skaiiyński. W  Poznaniu zmarł 
w  ostatnódh diniadh na czerwonkę inżynier-geo- 
metra Feliks Skarżyński, przybyły tam niedawno 
7. Gahcyi dla objęcia nowego stanowiska*. Przed

wczesna śmterć nie dózwo iła mu rozpocząć za
szczytnej pracy dla odrodzonej O jczyzny, do któ
rej zabierał się et całym zapałem, i okryła żałobą 
dwoje nieletnich dzieci, osieroconych niedawno 
vrz&z matkę, ś. p. Jadwigę z A-nców Skarżyńską, 
córkę uczestnika powstania 1863 r. ś. p. Bolesła
wa A-noa i znanej autorki;, ś. p. Józefy z Zagór-ow- 
slklch. Dotkniętej stratą szwagra wsrólrefdakto'- 
ce naszego pisma p. Bogumile Anców-nej składa 
redakeya serdeczne w yrazy współczucia.

(g ) Błękitne mundury. Obok niebieskich mun
durów żołnierzy Hallera uwijają się po mieście tak 
miłe dla oka mundury błękitne żołnierza francus
kiego. Szereg m iesięcy już zżyliśm y się z w ido
kiem tych m iłych postaci gości naszych, k tórzy z 
symipatyi dla polskiego narodu przybyli tu bronić 
w raz z naszym żołnierzem granic Rzeczypospoli
tej. Położone na kresach miasto nasze gościło w 
czasie w ojny już różne a-rmie, widziało, różne w o j
ska ,i przyw ykło na obcego żołnierza, choćby 
sprzymierzonego z nami, patrzeć z  obawą, l^ali
czyła nas tego brutalność soldateski rosyjskiej, 
buta żołnierza pruskiego, dzika swawola W ęgrów  
■etc. etc. Ilekroć po jaw iły  się w  muraełi L w ow a  
obce mundury, zijiaw'ały się i nadużycia, w ybryk i, 
gw ałty, Charakterystyczne dla kultury tych na
rodów. Od tylu m iesięcy stykając się z żołnierzem 
francuskim, jakże mile jesteśmy zdziwieni brakiem 
tych wad, ułożeniem i tą gailijską wytwonnością, 
jaka cechuje zarówno szeregowca, jak i oficera 
francuskiego. P rzysłow iow a grzeczność francuska 
■nie jest w  tym1 wypadku trudem zmarnowanym, 
gd yż  błękitne mundury cieszą się u nas serdeczną 
sympatyą.

(— ) Bezpieczeństwo Lwowian. Do restauracji 
Dawida Ageda przy pl. Teodora 1. 2, wczoraj w ie
czorem weszło czterech, gości, k tórzy zażądali 
piwai. P iw a w  restauracyi nie było, więc 
goście uznając, źe kurki przy aparatach piw
nych są zbyteczne., poodkręcali je i zabrali. 'Na
stępnie zażądali wódki. Tej w  restauracyi także 
nie było. Goście zatem uznali za stosowne, .iako 
niepotrzebne w restauracja, zabrać ciastka i le- 
moniadki. A  gd jr właściciel restauracyi zaprote
stował przeciw  ich postępowaniu, jeden z gości 
w yjął bagnet i zaczął nim grozić Anedowi i jego 
żonie, lrtbra ze strachu r.abawiłai się poważnej 
choroby. Goście pewni, iż nie będą ścigani, naj
spokojniej w yszli z tupem z restauracyi, gubiąc 
się w ciemnościach ulicznych.

(— ) Kradzież sklepowa W czoraj w  południ e 
do 'Zamkniętego sklepu Samuela Weissa, majstra 
tapicerskicgo przy ul. Sobieskiego !. 2. dostał się 
Izlodziej i zabrał 17.50 m. pluszu t,a ;’okryc:e mebli, 
jkdloru bordeau, 11 rn. pluszu zieloirego, oraz. 5 par 
jportyeir pluszowy d i, wartości 10.000 koron. Choć 
kradzież popełniono w  dzień, w śródmieściu, przy. 
jednej z  najludniejszych ulic, nikt jej nie zauważył.

(— ) Wielką awanturę na pl. Krakowskim w y 
wołali wczoraj Sizymoin Górny i Filip Czaczkes. 
którzy podczas sprzeczki nie mogąc się przeko
nać słowami .wszczęli bójkę. Ażeby zaś. „argu
menty" przekonały ich, rozebrali siy orni z pa't i u- 
irządizili ku uciesze w tdzów  bezpłatne zapasy. Za
pasom tym  kres 'położył' .policyanir, który zapalo
nych zapaśników odprowadził na policyę, gdzie za 
w ywołanie zbiegowiska i tamowanie komurnikacyi 
ukarano i'ch grzywną po 100 kotron.

.K O N IE C  Ś W IA T A "  wielki raut urządza 16 b. m 
w salach Kasyna miejskiego „K „m it'it Pracy narodowej 
Kobiet*. Już. sama zapowiedź rautu wzbu ziła w ielkie 
zainteresowanie wśród pnblirzności, to toż niezawodnie 
wspaniale udekorowane saie Kasyna wypełnione będą po 
brzegi- Program wieczoru bogaty, oryglna ny, pełen nie
spodzianek i wesołości. Dochód z rautu przeznaczony na 
Gwiazdką dla żołnierzy w  polu. Początek o godz. 8-mei 
Wstęp tylko za zar roszeniami. 2794

Prot. Czesław Krzyżanowski urządza w sobotą 
dnia 13 go b. m. w  sali Is usyna miejskiego o godz. 9-mej 
wiecz. s^ó j „Recital*. W programie pieśni mówione, po- 
ezya poważna, oraz satyry. B ilety w  księgarni Aiten- 
berga. 2811

Dnia 8. b. rn. odbyły się zaręczyny sierż. sztab. 
Turka Karola z p. Marylą Drexlerów,.ą. 2797

Przekazy na zagranicę. Rozporządzeniem Ministeryurn 
Skarbu z dnia 24. listopada b. r. zniesiono dotych zasową 
centralę dewiz i zezwolono na wolny obrót w zagranicz
nych walutach i dewizach. Wszelkie przekazy i wypłaty 
na zagranicę uskuteczn a Dom Bankowy Leopolda Brand- 
stattera i Ski w Kr; kowie. Karmelicka !0. Te ef. 32. 18S64

Małopolskie Towarzystwo Rolnicze otwiera 2 
dniem dzisiejszym „Instruktora.! dla Teatrów  i 
Ghóirów Włościańskich", którego edem będzie u-



Nr. 4^74 .GAZETA PORANNA". 5t». S

Otóż, :-ak twierdzi prasa sowiecka. Eston.i nic na- 
leży się obawiać. gdyż najpierw prowadzi ona 
rokowania z> rządem sow cckim . a na-stępne nie 
ma dostatecznych sił do" podjęcia walki. Co do 
finiardyi zaś, to nie podejmie ona walki z bol- 
izew zmem tak ze względów  finansowych i han
dlowych, jak i dlatego, iż w  noku 1917 otrzyma
na wolność w iaśirc z rak rządu sowieckiego. 
Krwawe rządy Matm erb ci ma yirż minęły, a rząd 
obecny zdaje sobie zupełnie sprawę z tego. iż Ro- 
sya Judenleza, Kołcraka czy Denlkina z«grażać 
będzie najistotniejszym nrw oni i swobodzie Fin- 
iauJyi.

AUSTRYA OTRZYM A ŻYW NOŚĆ.
Wiedeń, 9 grudnia.

(P A T .) „T ek gr. Conup." z Paryża. ,:N. Y. He
rald" donósi; że Najwyższa rada- koadtcyirna zarzą
dziła na/tychmiaistowe wystanie środków żywności 
do Austryi.

ZJAZD SO W IETO W .
Wiedeń, 9 grudnia. 

(P A T .) B. K. iskrowo -z M oskwy. Siódmy kon
gres rad/ na propożycyę Leninai .ponowił rezoilucyę 
pokojową.

Pod Połockiem wznowiona działalność bojowa.
^ ^ r a u n i K a t  S z t a b u  g e n e r a l n e g o .

Warszawa, 9 grudnia. Atak odparto. Nn odcinku Lepla wzmożona dzra.
FRONT L1TEW SKO-B1AŁORUSKI: Pod Po- 

łocłdem ponowi! nieprzyjaciel dzPłalność bojową 
t uderzył pod Kazimierowem na nasze placówki.

łalność patroli wywiadowczych.
FR O N T W O ŁY Ń SK I: Spokój.

HALLER.

DEMENTI ANGIELSKIEGO POSELSTW A.
(Telef.) (r)l Poselstwo angielskie dementuje 

wiadomość, jakoby poseł Rumbold był pochodze
nia żydowskiego.

PO W R Ó T Z FRONTU BOLSZEWICKIEGO.
Warszawa, 9 gtrudma. 

(Telef.) (rn) Do Poznania w rócił uroczyście 
bata’ on wojsk polskich, które w alczyły przeciw 
bolszewikom na froncie murmańskim.

GEN. ROMER W R AC A  DO W A R SZA W Y.
Warszawa, 9. grudnia.

(Te le f.) (m). Oczekiwany jest tu powrót gen. 
Romera, który w Paryżu  stał na czele de-legacyi 
polskiej, zajmującej się zakupami dla armii pol
skiej, a którego działalność z tak licznymi w  W ar
szawie spotkała- się zarzutami. (Gen. Romer nie 
zakupił ofiarowanych wprost przez Amerykanów 
utensyliów wojennych, lecz- odkupił je dopiero po 
znacznie wyższych cenach od kupców francu
skich, którzy zakupili wojenne artykuły, pocho
dzące z demobilizaicyi amerykańskiej).

Delegacya paryska wróciła do Warszawy!
Warszawa, 9. grudnia.

(Telef.) (m ). W róciła tu z Paryża delegacya 
polska, Grabski i gen. Rozwadowski Przyjazd ich 
pozostaje w związku z uchwałami kpmisyi sej
mowej dla spraw zagranicznych, która wezwała

deiegacyę do zdania sprawy z rokowań o Galicyę
wschodnią. Ponieważ Dmowski wyjeżdża do 
Afryki. brak więc jeszcze tylko delegata Patfei i 
posła (polskiego z Londynu ks. Sapiehy. Przyjazdu 
Patka oczekują z końcem tygodnia.

(u. W  szeregu nazwisk, które wymieniają jako 
kandydatów- na przyszłych ministrów, zasługują 
na uwagę prof. Kasznica (min. spraw wewnętrz
nych). prof. Godlewski z Wilna (um . ośw iaty) i 
dr. Raczyński Józef (min. 'rolnictwa). Są to jednak 
sarnie tytko pogłoski, które każdej chwili mogą się 
zmienić. Gabinet Skulski— Paderewski ma dotąd 
tytko dwie teki pewne, mianowicie Paderewskie
go jako ministra spraw zagranicznych i Skulskiego 
jako wicepremiera. Inne ministerstwa dó tej chwili 
s? niepewne.

Skulski przedłożył listę 
gabinetu Paderewskiemu,

Warszaw®, 9. grudnia.

(P A T ). Poseł Skulski przedłoży! dziś w ieczo
rem p. Paderewskiemu listę kandydatów na mini
strów, jako wynik pertraktacją, prowadzonych na 
życzenie p. Paderewskiego ze stronnictwami, o- 
raz przedstawił mu opinię o sytuacyi politycznej, 
pozostawiając p. Paderewskiemu wszelką decy- 
zyę w tej sprawie.

Ś l ą z K  o s t r z e g a  r z ą d  p o l s K i !
Ludność sterorvzowana przez Czechów grozi porwaniem za  b ro ń !

Cieszyn, 9. grudnia.
((PAT). Z powodu ustawicznych gw ałtów  cze

skich, a ostatnio z powodu napadu r.a profesorów 
eolskiego gimpazyum realnego w O rłów  ej, pełne 
posiedzenie Rady Narodowej powzięło następują
cą rezohicyę: Wskutek ostatnich aktów ternom
czeskiego, stosowanego wobec ludności polskiej za 
linią demarkacyjną, Rada Narodowa przestrzega 
rząd warszawski, że jeżeli rząd polski nie rzuci

natychmiast na szalę całego autorytetu państwo
wego i siły zbrojnej dla zabezpieczenia ludności 
polskiej, to na rząd polski spadnie odpowiedzial
ność zn wynikłe stąd konsekweneye. gdyby lud
ność terroryzowana samorzutnie wystąpiła w ob
ronie życia swojego. Niech gorzki przykład Śląska 
Górnego będzie dla rządu polskiego ostatnią prze
strogą.

BANDYCKI NAPAD CZESKI.
Cieszyn. 9. grudnia.

(■PAT). Profesonowie polskiego gimnazjom, 
realnego w Orłowei, ip.Feiiks z żoną i p. Hajduk re
wie z stali stali się wczoraj w ieczorem ofiarą na
padu czeskiego. Gdy wracali do domu. napadło na 
lich 6 Czechów, uzbrojonych w pałki, z których 
ieden uderzył prof. Feliksa z całej siły w  głowę, 
dru/gi zaś zm ierzył się na p. Feliksową. Na -szczę- 
ieie prof. Feliks zdołał podchwycić cios i uchro- 
■iić żonę przed uderzeniem. P. Fehks został ciężko

raniony w  głowę, Inni napastnicy rzucili się na 
prof. Ha-jdukiewicza i ciężko go poranili po twarzy 
i głow ie. P. Feliksową, która jest w  odmiennjmi 
stanie, wskutek tego ciężko się rozchorowała. W  
ostatnim czasie napady na inteligencją polską w  
Zagłębiu Karwińskiem powtarzają się coraz czę 
ściej i mają widocznie na celu steroryzowanie nie
licznego zastępu intelisencyi polskiej, która mimo 
wszystko pozostaje na swoich stanowiskach, by 
ludu ule opuszczać.

Sabinet Skulski — Paderewski ma doląd
tylko dwie teki pewne!

W arszawa, 9 grudnia.
(T-elcf.) (m ) Skulski o godz. (> wieczorem jako 

wiceprem ier w gąfjaraecic Paderewskiego zaikoń- 
cz j ł swoje rokowania z kandydatami na mini
strów i uda! się na zamek, gdzie przedłożył pro- 
pozycye Paderewskiemu. Do godz. 5 wieczorem 
nie było wiadomem, jaki obrót sprawa weźmie, a 
o godz. 9 vvieczorem oczekiwany bjd przyjazd' 
Paderewskiego do Belwederu. Gabinet p. Skiil-

Iskiego I P. Paderewskiego nic przedstawia się po-
i ważnie dlatego, bo nie zdoiano 'pozyskać żadnej 
poważnej siły fachowej, żadnego przedstawiciela 
większego stronnictwa sejmowego, ani też parla
mentarzystów. Nie ulega kwesty i, że w nowym 
gabuiede zabraknie Bilińskiego, Wojciechowskie
go, Sobolewskiego, nie mówiąc już o ministrach! 
Lindem j Leśniew skim. Cbarakf erystyczr.em jest. I 

Iźe Ken. Sosnkowski odmówił także swojego udimw

NOW I k a n d y d a c i  z g ł a s z a j ą  SIĘ.

Warszawa, 9 grudnia.

(P A T .) ,.Kutyer W arszawski" dlonosl w  spra 
w e  przesilenia gabinetowego: P. Skulski w  dal
szym ciągu prowadził dtziś narady w  sprawie 
skompletowania- gabinetu. W  sferach poselskich 
istnieje przekonanie, że dziś wieczorem lilsta gabi
netu: będzie przedstawiona Naczelnikowi państwa. 
C o się tyczy  kandydatów n,a ministrów, w  tej 
oh wili ni c stanowczego -powl-edziieć jeszcze -nie mo 
żna. Proipozycye zmieniają isię ciągle, niektórzy 
kandydaci odraczają swoją odlpowiedź. z  innym; 
zaś toczą się dopiero rokowainia. Woibec tego, że b. 
minister spraw wewnętrznych Wojciechowski od
m ówi) przyjęcia teki, zaproponowano ją b. szefo
wi sekcja w mlinitstersrtwie spraw wewnętrznych 
p. Kasznicy. Jak się dowiadujemy, generał Sosn- 
kowski, mre przyjął ofiarowanej mu teki minister
stwa' spraw wojskowych. Jatko kandydata na m i
nistra skarbu wymieniają W ł. Grabskiego, który 
przyjechał! z Paryża w  towarzystw ie gen. Roz- 
wadowskiego. Temu ostatniemu ima być ofiarowa
na teka minteterstwa1 spraw wojsko w j-eh. P. Prza- 
nowski odtmówił przyjęcia tetki ministra przem jr- 
słu i hatndUu.

JESZCZE JEDEN ROZŁAM.

Warszawa, 9 grudnia.

(P A T .) Old1 niedzieli obraduje tu pierwszy 
ogólny 'krajowy zjazd pracowników handiiowych 
b-urowyoh i przemysłowych. Celem zjazdu jest 
utworzenie centralnej OTganizacyi handlowców. 
W  czasie obr^cł delegaci krakowscy opowiedzieli 
się ®a związkiem bezpartyjnym, a poznańscy do
magali się, aby związek miał charakter czyste 
■narodowy. W obec tego, że za :końce,pcyą krakow
ską oświadczyło się 117 głosów Przeciw 69. a 27 
wstrzym ało się ód głosowaufia, Poen&ńczycy o- 
'Puściłi salę, a  w raz z nim'; delegaci sosnowieccy

ZJAZD P O C ZT O W C Ó W  KRAKOWSKICH.

Kraków, 9. grudnia.

(Telef.) (G ). W  niedzielę odbyło się tu zgro
madzenie wszystkich pocztowców  krakowskich. 
Na porządku dziennym obrad- znajdowała się 
Sprawa aprowizacyjna, sprawa wypłaty poborów 
w  markach, sprawa podwyższenia dyet zz dyżu
ry r.ocne z 2.70 kor. na 10 kor. i i. Delegaci nc< 
wyjazd do W arszaw y złoży li sprawozdanie, nad 
którem rozwinęła się ożyw iona dyskusya. Zgro
madzenie miało przebieg bardzo ożyw iony. U- 
chwalono w ytrw ać p rzy  ustalonych już na pn- 
przedniem zgromadzeniu postulatach, a dla ich 
zrealizowania postępo-wać solidarnie razem z ko
lejarzami.
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Plenarne pasie iteerJe
Izby handlowej i przemysłowej.

Lwów , 10 gnalm®.

(Sp.) D na 9 Imu. odbyło się plenarna .posie
dzenie Izby handlowej i .przemysłowej poq' prze- 
cyddmictwem preizyderta p. Leopolda Bączew- 
łkiiego, a p rzy  łtożutym ud zlało o; tanków Izby.

r. x ozynnofci prszydyUm,

prz&dłło^nne pierum, wyHcfca szereg konćerencyi, 
l.ntdet i  inieiwency? w sprawach iwzamysłojPjpiih 
i handlowych, jako to dotyczących organizacyi 
Izb f-Joća. i przem. w  Polsce, orgańizacyi prze
mysłu naftowego (zwołana w tej sprawie ankie
ta, oświadczył-a się za 'dążeniem, dla przymusowej 
zewnętrznej orgaidzacyj przemysłu naftowego, 
iktóraby jednakowoż na wewnątrz miała możność 
swobodnego daiałanra na pełu handlu). W esaf a 
też Izba w  stycizrość z m ijpóważniekzą organ)- 
za.cyą przem ysłowy b. Kongresówki, z Tow arzy 
stwem przem ysłowców  Król. Potek. w  W arsza
wie, Ikfcórego delegaci konferowali z 'Pr.etzyidyum 
Izby nad organizaeyą Centralnego Związku pol
skiego praeim słu, han<łlu i finansów, tudzież nad) 
organizaeyą Zakładu kredytowego Państwa Pol
skiego, ‘powołanego do p:rz, dęcia wierzytelności 
krag. Urzędu Odbudowy z tytułu udzielonych po
życzek, oraiz zobowiązań tego urzędu odnośnie do 
udzielania, wtigiędinie realizowania pożyczek.

Oddaał ruchu handlowego,
utworzony w  łonie Izby 'dla spraw handlowych, 
zajął się w  okresie sprawozdawczym szeregiem 
bieżących fepraw, dotyczących świata taptackie-] 
go, jaiko to dzałahiością Komisy? przywozu i w y 
wozu (z w u k ia  w  tej .sprawie ankieta stwierdzi
ła, że urzędowanie K on isy^p rzyw ozu  i w yw o 
zu odbywa 'się sprawnie, szybko z ominięciem 
Zbytecznych form*fociśc:J w sposób obywatelski), 
rekwnzycyami drzewa opałowego, skóry, bielizny 
1 matoryaiów odzieżowych, doikoianych w e L w o 
wie w  ostatnich tygodni ach prtaez wladize w o j
skowe (prezyldlyum Izby domagało się, by  w ła
dze wojskowa drogą własnych do tego powoła
nych organów się o  zaopatrzenie armń,
jako też sprawiedliwego odszkodowania kupców 
i' rękodz-iek/ków, którym towar zarekwirowano), 
niedogodnościami w  U rządzę celnym na dworcu 
koleiowym  (spowodowano dzięśctowa opróżni w id  
magazynów 'kolej, przez w ojskow ość), w ygóro 
wanymi ttachunkami spedytorów za posyłki za
graniczne (ma być* stworzona oto  inizacya finn 
spedycyjnych w e Lw ow ie  i ustalona taryfa ma
ksymalna dla świadczeń sredytorskich).

Do utworzone: w  W arszawie Rady handlb- 
wo-p rz e m y sto wej wybrano jako delegata Izby 
prezydenta p. L. {Jaczewskiego, k tóry oświad
czył, iiż dążyć będzie do tego, by tein • .naczelny 
organ, doradczy w  sprawach 'handlowych i prze
mysłowych b y ł rzeczyw iście organem potrzeb' 
całej Polski, a nie poszczególnych dzielnie

Delegaci do Komisy! szacunkowych.
Do powołanych ustawą z 10 maja br. db ży

cia Komisy! miejscowych 'szacunkowych dla u- 
tfelenńa i  oszacowań'a świadczeń i- strat wojen
nych (Komisy e te w  najbliższym czasie u nas 
oowstaną) wejść mają również jako czynnik obF- 
wateM.ii delegaci sfer pizem ystawych i ręko
dzielniczych.. ktÓT.ych dla każdego powiatu zapro
ponowała Izba.

Oznaczenie pochodzenia towarów.
Zy wiszą dysikmsyę wywołała- sprawa ewen

tualnego przystąpienia Polski d'o konwencyi ma- 
drytcikJej o  oznaczeniu pochodzenia towarów. 
Konwepcya ta chroni swych członków  o tyle, iż 
towary, które wprowadzić mogą w  błąd publicz
ność co do 'swego pochodzenia ma;;ą być w- myśl 
wspomnianej ikbnwencył konfiskowane przez po
szczególne -państwa, wchodzące w  skład kon'- 
wcnicyi, 'ai do których terytOTyUm dbny tóWar 
miałby być ww ieziony. Ponieważ -konwen.cyai ta 
chromi z i acyi- sw ej treści głównie państwa z w y 
soka stojącym przemysłem, <a Polsce w  w yw ozie  
Wa wschód nawet zasMcodzić-by mogła, przeto 
Izba uchw-aiilłia po wywod'ach prez. Byczewskiego, 
k tóry się w  tej mierze pow ołał na 'Opinię sfer 
•przemysłowych Królestwa, ośw iadczyć sie *prze-

c i v  przystąpieniu narazie dio fotoiiWeneyi miactrv- 
takiej.

Organlzacya brur Informacyjnych

zajęła Izbę na skutek memoryałU gremium ko-nc. 
b.ur-/'i informacyjnych. Izba oświadczyła się za u- 
j-ednosiajnjeriiem ustawodawstwa odnoiKe do  •bius 
Informacyjnych. uznaniem tej gałęzi zarobkowa
nia za Przemyśl ko-ncesy-onowany i- za w ym aga
niem od ich kierownikaw wykazania- .się Łwahri- 
kacyami m-orainemi i fachowemu.

•Na tem zakon,dzono .Posiedzenie jawnie, po- 
c?em na posiedzer.fu poufnem załatwiono .sprawy 
zaopni-o wiasna próśb o  ko-ncesye

U rzę d n ic y  p a ó s h ro w i  
o pxzy i€Ciu do siużby

l.wów, 10 grUid.ua. 
iWydizial Związku Stowarzyszeń urzędników 

•państw. z  akiadem. wykształceniem odbył one- 
g'd!aj nadzwyczajne pos-iadizeoie w  celu narady .i 
oświadczenia się w sprawie waru,pików przyjęcia 
do służby urzędników narc*óowośd ruskiej, któnzy 
cld przywrócenia normalnych stosunków p© /a- 
mśicliu ukraińskim me zgtosiTij się by li do pełnie
nia obowiązków.

Przed' otwarciem  dyskusyi przewodniczący 
•stwierdził z  raaciskSe-m, że  Pojacy-urzędnicy z 
•wykształceniem akaiJenTckiem uznając w  pełni 
równe prawo drugiego rarodlu w kraju- naszym- 
db wsz-elktali warunków swobody J rozwoju, od
noszą -się dio wszystkich słusznych życzeń z tej 
-strony pochodzących naifżyczLwtaj, ale mając za
razem głęboką świadomość ugruntowanych wielu 
w-iclbzmi ofiarnych w«Jk chronnych -i pracy ku-1- 
twiainej, oraw ,Pra-w historycznyich Półsiki do tej 
z ;emś -i do tego naidildizkiem bohaterstwem róe- 
•diawmo oisw oibodzonego gncldu. nie mogą dopuścić 
nniwet myśli, -aby ta część kraiu mo-gla kiedykol
wiek b-yć oderwaną -od wskrzeszonego -Państwa 
Polskiego. Dlatego przyznanie jej Po-lsce n:a czas 
p-rzemi^jący, jakby za wypowiedzeń cm jest roa- 
wiąza,nicm u:.emoźiiwrem dio przyjęć a  i niewyloo;- 
■nialnem.

W  sprawie rozgłaszanych wieści o  -zamie
rz© w n  przez Rząd' polski pnziyjęciu do służby 
wis zyst: kich funkeyonaryuszy uarodoiwó-ści ru
skiej, k tórzy jej dotąd, nie pełnili po!:czu ru  im- 
do awfcjisu czasu spędzonego w  służbie rządu u- 
•kraińskiego', powzięto mstęp,trące

Rezołucye*
1) P rzy jęc ie  wszystkich funkcyortaryuiszy 

narodowości ruskiej dó służby .polskii-ej, którzy jej 
dotąd, uie -pełnili., należy .uzależnić od -orzeczeni-a 
kom syi rehab hltacyjne® anal-ogi-cznile i mia tych sa
mych zasadach, jak to m-a miejsce przy PoliaKach,

Lwów , 10 gruidhta.
(Sp.) Tak zawzięta wa'ka, toczona od. szeregu 

m iesięcy w  sprawie projektowanego oclem.a pa
pieru zagranicznego (m iędzy innymi i rotacyjnego, 
używanego do gazet), zakończyła się, ostatecznie 
w  ten siposób, iż papier zagraniczny podlega' 
wprawdzie -v myśl ta ryfy  celrej wysokim  sto-

M a J y  f e l i e t o n .  j
_  -  , 

1 ZA DUŻO DZIENNIKÓW.

Zaiste dzisiaj trudno się wyznać '
W śród tego bibuły kramu, {
Codzień powstają nowe dzienniki i
Z  programem lub bez programu.

Jeżeli sprawy tak dalej pójdą,
T o  L w ó w  Paryżem  się sianie.
Co drug; człow iek jest redaktorem 
W  cow b  powstałym ongai.iie.

K ażdy pozyskać chcąc c z y  .diuków 
U żyw a  swej elokwencyi.
I każdy siebie nazywa skromnie 
(Dziennikiem bez konkurencyi. I

którzy znajdowali się poid okupaeyą i1kr«ińsloą, 
Komśsye rehabilitacyjne, których or.tSczenia, po
wzięte na podstawie Swobodnej oceny sprawy, 
maią b jć  cstatecznie decydujące, winny -być u- 
•tworzonę przy w ładzy ‘krajowej każdego dzkillu 
‘służby podi .przewodnictwem sizefa, względnie je- 

j go zastępcy i składać się w  -połowie przez człon
ków -m':an.ow.F.nych przez szefa tej w ładzy z po
śród- -podwładnych urzędników, a w  połowie ,z 
■przedstawicieli odnośnego stowarzyszenia urzę- 
d, nitów.

2) W  razie przyjęcia nie mogą być w ypłaco
ne pobory służbowe za czas nie,pełnienia służby 
Państwu Pol-sk:eir,u, aż do dnia indywidualnego 
i fizycznego zgłoszenia się do tej służby.

3) Czas nieęeluienża służby nie m-o-że być m 7 
Liczony dio •am-.oniafyc.zncgo posunięcia do w y ż 
szych .stopni płac po myśli .p-rzepi-sów 'Obowiązu
jącej pragmatyki służbowej, ani uwzględniony' 
przy poswblęiciu do wyższe'.;' k a s y  rangi. Stoso
wanie innych zasad przy rozstrzyganiu zgłoszeń 
urzędników Rusinów, a- niie poWyższyc-h, polega
jących na siprawfedikwośjjl i o-bowiąznijących -prze- 
to;_sach służbowych, musieliby urzędnicy Polacy
uznać za prcwokmcyę uc-uć ruarodowych i w y 
ciągnę] b y  'konieczne ko-nsekweneye.

M ie ro z w ?ąT £n a  k w e s ty a ,
(Ajenci policyjni Rusini).

Lw ów , 10 gruldinia 
(u) Wśród1 ajentów pohcyjnyc-h lwowskie] 

D i rekcy.i Policy; pełniło służbę około1 20 procent 
Rus'nów.

Po zwycięskiej © fenzywle polskcj, gdy 
y. zm ogły <s'-ę polityczne agendy Dyrekcy.ś Po li
c y ') nie można ich by ło  użyć do tej służby, zw łą- 
•szbzflę żz .niektórzy .z nich jawnie i głośno ob a 
wiali swoje óiiezudow oien.ie z 'plbecnego stanu 
rzeczy. Zwblnidmo ich tedy z pełń en i® służby, 
wypłacając im aż 'do teraz pełne fc b c ry  -służbo- 
we, a tyiko k im  ca tk im  pewnych -pozostawb- 
no w  urzędbwar.iu.

Obecnie zaproronow^arto m objęcie -posad: 
ajentów poficyjnych w  Poznaniu, lecz wsi.-yiŁy 
Sm łarnre odmów:1! tej propozycyi, up-iercjąc s-!ę 
p rzy  pozostaniu w e Lw cw  'c, zw łaszcza żc w ięk
szość ich ma :d;ł 20— 30 1ąt służby j przy -obecnej 
rooTga,n::z.acyi' sldż-by folic-yjr.ej, mają wszelkie 
Szunse na urzęidn-iików.

Sprawę oddano do decy.zyi Namiestnctwa--, 
które rozstrzygnę o  da-tezym ich losie, zwłaszcza, 
że w szyscy  oświadczyli gotowość złożenia prze
pisanej przysięgi służbowej i żądają przeprowa
dzenia śledztwa ? ukarer.ia winnych, byłaby nie
winni za nich nie cierpieli.

. XZ~ZrF#j ——'.y n-,r--

sunkowo opłatom, jednakowoż nwia-lnia się go 0'd 
opłat na przeciąg trzech miesięcy. Okres ten 
‘trzym iekęczny może- być po uprzedniem. zasią-gnię 
clu opinii komitetu ulg cełnych przedłużony. Nie 
wat-pimy, iż przedłużenie to -nastąpi; trudno bo
wiem' przypuszczać, -by w  ciągu trzech miesięcy 
poprawiła się sytuacya papierowa w  kraju.

Pc.rzeba świeżych współpracowników 
.Przybiera straszne dim enzye.
Panie-rki piszą artykuł wstępny,
Inżynier wali recenzye.

Korektę robi często osoba.
G o słowo L w ów  przez „ f “  pisze,
Jacyś poeci z pod ciemnej gw iazdy 

>1 Splatają rym ów haszysze

Publiczność lwowska nie jest rekinem,
Co wciąż nowego chce żeru.
W  czasach-, gdy jest pik trudno o papier, 
C zy li niie szkoda papieru*?

Nemo.

Przez trzy miesfące w Polsce nie bądzfe cła na oświaty.
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żbroanlę rabunku 1 gwałtu publicznego, a Jare
mę i Korol ową o zbrodnię współudziału w  ra
bunku.

Pierwsza zeznaje K ordow a, Łzloahając ciągle: 
Co dokonanym rabunku wbiega do izby Malci 
»tein i zastawszy ją posiniaczoną, leżącą na pie
rzynach, ratowała ją.

Osk. Jarema przebywał jako jeniec w Kijowie. 
Pragnąc dostać sic do Lw ow a, pojechał do W o b -  
•Łysk, a gdy wojska polskie tam przyszły , usku
tecznił sw ój zamiar. Opisuje cały fakt ubunku 
zgodnie z tern, co w swoim czasie podała „Gazeta 
?oranna“  na podstawie wyniku śledztwa' policyj
nego.

Teraz przychodzi do kontrow ersji między o- 
skarżonym a prokuratorem, który udowadniau że 
Jarema był kar.ny aż 23 razy, w tern raz za zbro
dnię ciężkiego uszkodzenia ciała.

Przesłuchanie oskarżonego Scłrneidra nie 
dało niczego nowego.

Ostami z oskarżony d i Zatchey, zaprzecza sta
le wszystkiemu, co in igloby go obciążyć, nato
miast stara się zasirgyarowąO trybunałowi, iż jest 
alkoholikiem i deutkiem odrresionej na wojnie ra
ny w  głow ę, tr-ci ciągle przytomność. Nigdy' nie 
był karany. K iedy zaś (prokurator przedstawia mu 
jego kartę karną, okazuje się, ie  był karany
3-ietniem więzieniem. _______ _

t>o przerw ie pęrłudnkywej przystąpiono do 
przosluohairia M/dci Stein, w którą obrońcy ' sta
rają się wm ówić zaburzenia umysłowe, a dr. Datt- 
ner nawet sprzeciwił się jej zaprzysiężeniu, co 
trybunał odrzucił. Nie zeznała ona niczego now e
go pontd to, oo pisaliśmy zaraz ipo uslłowanej 
•aboodri.

Z orzeczenia zaś znawców sądowych dra 
Niemewtowsikiego i dra Balickiego okazało się, że 
że "d yb y  nie spieszna pomoc sąsiadów, Steinowa 
byłaby udusiła się Kneblem, w łożonym  jej przez 
zbrodniarzy w usła.

Szereg świadków*, a to: Erna Stein, M arya 
Kadaj i Do*a Neuer nie dorzucają niczego nowego 
do ogólnego tła sprawy. Z zeznań znowu inspekto
rów policyjnych pyszna był.i odpowiedź p. Węln- 
stocka, k ó ry  zapylany przez obrońcę dra Macle- 
lińskiego odparł, że Jarema należy do „lepszych11 
bandytów. Po «cy*.va osk. Zatchayo z nadkomisa
rzem Łbkomskim, którego protokoły kw estyoro- 
wał oskarżony, oraz zeznaniach insp. Zobolew i
eża, którego energii ma się do zawdzięczenia 
■rychłe ujęcie spra ,ców  zbrodni, nrstąpiło nudne 
odczytywanie rói ych protókołów przez prze
wodniczącego, ja.. nie mniej odrzucenie przez 
trybunał szeregu wniosków obrony, zmierzają
cych do zrobienia z Jaremy w ary a ta, gdyż ojciec 
jego i matka byli a lkoholik '™ , on zaś sann ma 
„Iues“ . W oboc takiego niekorzystnego dla Jaremy 
zwrotu, obrońca1 jego dr. Macieliński oświadczył, 
iż właśnie zgłosił się do niego obecny na sali p. 
Górnicki, który moiże zeznać, te  w  K ijow ie Jare
ma biegał raz goły po ulicy. A kiedy i ten wniosek 
odrzneonos, Jarema nagie rzucił się na wspól- 
oskarżonego Zatchaya i zaczai Ko okładać pięścia
mi, żeby paocjnie dać .przykład swojej „w a- 
ryacyi".

Po  tym niespodzianym epizodzie przewodni
czący ogłosił postępowanie dowodowe za ukoń
czone i zawiadomił, iż dalszy ciąg rozpraw y od 
będzie się jutro popołudniu, o  godz. 3-cifij

. » Prasą 205 — 2‘iS -
-  Berlin  305*—  3 v —

R ta bankowa.
Sto  >a eskontow a P. K. P. 6Ż'o.

.<49.
KURSA G IEŁD Y W IEDEŃSKIEJ.

Wiedeń, 9 grudima.
{P A T .) G e!da z 9/12 1919. Renta majowa — 

Au-stryacka renia. -koronowa — , Ans:ir. renta lii* 
towa 91.— , W ęger-ka renta koronowa 100.- ■. 
Losy tureckie 1290.— , Anglo-Bank 758 .-, B»n>- 
VareLn 748.— , Bodem- Credit A-nsta.lt 1615.— , Cr - 
di:[-Arretalt 1049.—. Bank depozytow y 770. 
Lae Jeroanto 1155.--, Mera ar 757.— iRJaioflaJBunJ- 
808- , Z ynostenska banka 1474.— , Kolej póły oc- 
ua —, Kolej południowa 351.— , Ałpiny 3215 — 
Berg- UT-ij (Juetten 6270.— , Krupp 989.— , ’ P c  
huette 1995.— , Prager-Eisea 5850.—. R.ima ’2ó30. , 
S w ia  1571— , ZideniewisJci 900.— , Apollo 5050.
ran to 12900.— , Ga], eyjsfce Karpaty 11300.  ( -
heya 13200.—-, Schodtn ca 7180.—, Austr. ku); 

i f750. , W ęgierskie koleje — , PrjoTitety kolei i  - 
łudtaob 'ej 1012.

II

Wielkie nadużycia na dworcu towarowym w Wilnie.
Znalezienie 20 zagubionych wagonów z mąkq.

Warszawa, 9. grudnia. 
(Telef.) (m). Z  W ilna doroszą, te  żatidanne 

rys  petowa frontu białoruskiego wykryła na tant-

znaczoną dla wojska, których to wagonów w ła
dze kolejowe rzekomo nie mogły odnaleźć. W  
óprawie tej dokonano licznych ciresztowaft. Od

i csrym  dworcu towarowym wielkie nadużycia.' w czoraj kontrolę nad dworcem  objęła iandarme- 
O tiiaK zioao bowiem 20 wagonów z  mąką. prze-l rya połowa.

Z N I K N I E C I E  O F I C E R A .
W arszaw*. 9 g ra ln :a.

(Teicf.) (m) Z W anszawy znikł o ! te r  G raży 
róf»r' uczpcl por. Stanisław Fedorow icz, z-rnka- 
t-r,\ przedtem około 900.000 mk. na potrze
by straży pograncznej. Nie w adom o, c zy  padł 
cti^rą zbrodni, czy zdefraudowawszy pisnĄdze, 
t c.G.ł.

W arszawa, 9. grudn a.
(P A T ). „Przegląd  W ;eczorny“ donos1: Parę 

dni temu przyjechał do W arszaw y oficer ze straży 
jgr'nicznej frontu zachodniego, celem zainkaisow.i- 
nia poborów dla swojego oddziału straży 'granicz
nej, podporucznik Stanisław Fedorow icz, bez
prawnie zreszóą noszący mundur 2 p. szw oleże
rów . Zgłosi? się on z oryginalnym kw.tem na 
trzysta kilkadziesiąt tysięcy marek do Kssy 
głównej w  W arszaw ie, równocześnie zaś na pod
stawie swoich dokumentów przedstaw5!  fa łszyw y 
kw it na dalszy'*' 500.000 mk. Pobraw szy w  łen 
sposób sporą ik: ‘ • gotówki, bo około 900.000 mk., 
znikł bez śl d.u. W  pierwszej chwili w ładze w o j
skowe przypuszczał}", że oficer ten padł może o- 
flarą rabunku, jednakże fałszywy k w»t na pół ml- 

• Ilona marek dostarczył dowodu, że ma się tu dc 
czynienia ze sprawnym oszustem.

Kursa g fe 'd j lwowskie!.
l  w ó w , 9 grudnia.

W a l u t a  K oronow a.
A k e re  ZS sz to k ?  (W ir e m ia  «  kuoirnem  bieżącym ).

(Vt'urtoóó nom inalna oraz ostatnia dyw idenda).

p łacą żądają  

Banie polski d la rolnictwa, handlu i przem yśla
400-24 5 5 5 —  — -

B an k  ludow y 200 —10 305*—  — ■—
Bank hipot zem elny •*00— 24 >8j*— — •—
T ow . akc. G órka  200—’4 750-— —•—
T ow . ake. Zieleniewski 200— 10 850*—  — *—
Tow. akc. W anjr 200—G 275 —  —
Tow . akc. F/zew or ik 1C00—A0 2100’— —*—
lVw. aleu. Rakszawa 200—l? 450*— -  ’ —

• li 460 — —•—
3.5*— _>_
4 5 ) * - _•—
72Ó*— —•—
650*— —•—

1 -5 0 820 — —•_
4 0 0 -2 4 s o c * -

i w .  akc. la.ir. kart 200 — 0 
r ow . ako. C h o d o ró w  200— 0 
Bank hipoteczny palie. 400— 23 
Bnnk przem ysłow y 400— 20

T ow . ake. Liafotc 200— C 30Ir  -  —
Po lsk ia  T ow . hand low a 200*—  495*—  —  •—

L isty  U j t l w o s  z a  s to  ko r. (b e r  kuponu  b ie łąe .)

T o w . kred. sra!, ziem. 4 i o  i ł  p rs 109*75 110*73
.'d w . k r-d . yral. ziem. 4 nre. 104 75 105*73
Jsnl kraj. jjaL 4 i pól o ra  106*50 107*5J

Bank  Lraj. gal. 4 pre. 104 —  105 —
B sn k  hip. gal. 4 i oól ore. 106 25 107*25
Bank hip. oa !. 4 prs. 104*50 105 50
B  mk Icfed. ziem. 4 i pół o r a  105*50 106*50
Bank hip. zemel 4 i pó l pre. ■”
Bar.k polski dla handlu i przem- 4 i pół ore.

O b ł ig I  u  I M  k o r . jbea kuponu

Kom un. Banku kraj. 4 i pól pre.
Kom un. B a rk u  kraj. 4  pre.
K ole je  lokal. Hanku kraj. 4 nrs.
P  >życzka kraj. z r. (893, 1901, 1905 4 pre.
r oż. kraj. z r. 1908 4 pre. (s z «  >lna)
P o i .  kraj. z r. 1913 4 i pół orc.
Poż. kraj. z r. 1914 4 i pó ł pre.
Poż. m. L w o w a  zr. 189ck i 900 i 1911 4 pre.

W t lu ty .

100 m arek polskich  
la_K, polskie (d ro bne )

R uble  csrs laa  p o  1 00 rubli
.  - . p o  500 rubli
a ,  d robne
a du n ikio (po  1000)

(P~ . 250)
K arbow ań ce  (p o  1000)
G -ry w n y  (p o  500 i w yzszr)
1C5 fran k ó w  franc.
100 fran k ó w  szwajc.
1 f,int szterlingów  
1 do lar umeryc.

dolar kanaa.
100 m arek niem- 
100 lei rum u iskich

ó e w lz y .

W yp łata  na W arszaw ę  
W iedeń

105*— 1 0 6 -

bież.)

105 50 10S*5<>
103-— 1 0 4 -
101 — 102* •
101 5.) 102*51
10! 50 102*60
1 0 2 - 103* -
102*50 103*70
»5  25 96*25

135 — 145—

1 9 5 - 205 —
193 - 2 0 5 -
1 7 > - 183 -
70 — 80 —
6 0 * - 7 0 * -
26*— 3 6 -
1 4 * - 20 -

1100*—
1600 — — •—

410 — •—
105*—
95 — _ •—

260 — _•—
3 4 5 - -

1 3 3 * - 1 4 8 -
86*— 9 1 -

Wa r k i  f o i ^ k i e  z n o w u  s p a d ł y .
, Kraków, 9. griKlma
U elefa ) (r ). Maiki polskie r.?, 'giełdzie spadły 

zmowy znacznie. P rzy  zamknięciu płacono za 100 
marek 132 knr.

OGŁOSZENIA.

K M S a OY i PRACfi Si
P a n n ę  Uzdo nioną w  sp rzedaży  w ęd lin  poszuku je  fabryka  

w ęd lin  Teofila  B anas 'a , L w ó w , Żó łk iew ska 75. 275f

S a m o d z ie ln a  b n c h a lt e r k a -b l la n s ls t k a ,  korespondując* 
P ’ polaku i niem iecku, ze znajom ością stenografii —  
poszukuje odpow iedn ie j posady. Zgłoszen ia  d o  Adm in . 
p o d : „ Z d d n a  aiła*. 274*z

I5 ż1 6 U ka  n i  s t « 'e  po trzebn a  do  trzyletniego dziecka. 
Zv** *ow cz w a , Zyb l k iew icza  8, I. p. od  4— 5. 28P7

I I J E R O W N I K A
oddziału spedycyjnego

rutynowanego facliowco, poszukuje do natychmia
stowego wstąpienia .... 18878

„ P o l i m e x “
Polski Związek handlowy dla Importu l Expoi1u
w e  L w o w ie ,  p i. h i a r y a c d  5 (d aw n ie j H otel F n n cu sk i).

HJESZKAMją, Lorm ,  SKŁBPY j |

P o k o ju  um ebloyranejio , lub nie, o sobn y  w chód , dzielni 
ca f ,  IV „  cząść czynszu ew en tua ln ie  p row ian tam i, ty* 
toniem, w yznan ie  obo jętoc, szuka „U rzędn iczk a *, B in  
ro  S o k o ło w sk iego , 2809

1000 k o ro n  n ig ro d y  za w yszukan ia  m ieszkania z 2— 3
pokoi, um eblow ane. Ł a s  a w e  Zgłoszen ia  w e  firm ie  
i  t in isław a W roń sk iego  Synow ie, pl. M aryack i 10. #8 i2

Pfck j fron tow y , osobne  wejście, um eblow any , g azo w a  
ta ienka, elektryka, x usłu gą  zasaz d o  w ynajęcia, Sy- 
t s  uska 61 a, I. p. 2821

^  K U P N O ,  SPRZEPJIŻ, ZAMIANA
. r i J f c m  kre ens, 2 szafy, *2 stoły, bie liźn iarkę, trym u" 
tkę, w ieszad 'o , łóżko, szafkę nocną za 6 0 .0  Icoror. 
S  10 k ow ska  49. 273rf

D o  Sf rze . a n ia i  palto  p raw ie  n o w e  na słusznego męż 
-zyznę, b iurko duże orzech ow e  w  całkiem  dobrym  sta
nie, 5 m etrów  kreponu jed w a b n e g o  ró żow ego , szal 
czam y g azo w y  r  izy ty  perełkam i, k rpe lu sz  dam rki b o 
b ro w y -c za rn y . Nicmczyn.*v> *>ka pL A k adem ick i 3. 2744

®jri ta u iia  ja s n s t  SDiKi, r o z m n n e  m c u ic ,  g s r a c r o 1
n. stale dn abycia, H a la  rozm aitość Sap iehy 41. 2791

1 4 5, P a w  Icowicz 2796

b ió r L w ó w . Zgłoszenia: W om ela, T a rn o w sk iego  1. 19,
par ,v r.__________________  280G

nia port.er, K opern ika 4, od godz. 9 - -2. 2K10

Mt w M oucm  rv Kupiq, Komiorr, gaz, eientry
ka, w ym agane. O fe rty  pod  .D o m *. B iu ro  dziennikÓM 
.Buch: tuba, L eg io n ó w  21. 242!

>■ £ »' - It* W PC s IIIUIIC IIUWC 1 Li ŁI Lr UR1I1 2t SLI C
Bilcz wskiesro 10, I. p. na orawo od 0 -4. 1ML
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Istniejący od la t 30 i dobrze p rosperu jący 
s k ł a d  m a s z y n  d o  s z y c ia  i . 'o w e r ó w
•lo sprzedania. O fe r ty  do R udo lfa  M O S SE G O , 
Poznań, pod N . N . £020. 138t>>

lokom otiia
tł.ym stanie potrzebne dia przedsiębiorstwa. Dokła
dne oferty z  zapodaniem ceny przyjm jje ksncelarya 

adwokita

O ra SJ&MUILIC30 we L w ow ie ,
B r a i e r ^ w s k a  1 4 .  2814

do nabycia oprawne duże
O k a z a n i e  p iękne sz ychy angie lsk ie  sta- 
rż i nowsze. — J A R O S Z E W S K I ,  Handel Starożytno
ści, Lw ó w , Rom a nowi cza 9. -826

&1£ Ł i€ ft5TWA

W dow a  wykształcona, miła, przystojna, gospodarna’ 
oszczędna, dobrego towurzystwa (Iłdkfnaścia tys. kor' 
posagu tylko) zaślubi starszego (50— 55 lat) i a wyż- 
szera stanowisku dotrze sytuowanego Pana. lubiącego 
życie domowe. ,M. T .“ restante, poczta ul. Wałowa, 
(okazicielce kwitu inseratowego). 2785

R O Z M A 9TB

N adeszły :  Szwajcarskie skarpetki, pończochy damskie i 
■ dziecinne, obuwie damskie, męskie i dziecinne, panto

fle domowe, ciepłe, balowe i gimnastyczne, sznurowa
dła niciane mocne, gumy- pasty, ochraniacze podeszw. 
Towar doborowy. Ceny niskie. Pracownia obuwia ulica 
Tańskiej 3. 25l 4

Ostatnie ciągnienie V. klasy
' becnie Jedynej la t  ery i k lasowe j R, G. O. c iągnienie  
od  29 listopada do  11 grudn ia . Najw iększa w yg r :  na 
z premią p ó ł  mi o r a  ivlk. L osó w  całych po 209 Mk. 
lub 400 K., p ó ł  200 K., ćwierć l.;0 K „  óssm ka  50 K -  
je-zc/e parę  d n { d o  nabyć a w ko lek tu rze  ul S za j

nochy 1. 2- 2768

Entusiasta dell Ita l an ita d-sidera eatrare in sofie tą 
italiana. Prcgasi scrivere al-’ amministrazione del gior- 
nale ro to „Dottore in legg ". 2788

pólniczka cicha z kapitałem 40 do 80 tys. kor. poszu
kiwana do otwierającego się dobreg - interesu, mają
cego już liczną klientelę. Panie z aryst kracyi mają 
pierwszeństwo. Zgłoszenia pud „Inteligencya” do A  :mi- 
nistracyi. 2819

f j «  < 3  a l a z d k * !  L “ “ ; , o w , T ® c
;e, oryginaine modele no buje. znie niskie!' cenach Blu- 

-i markizctowe i.  pale „Sport", cwetery wełmane, szwaj
carskie halki jedwabne i batystowe kombinacye, jbielizi-.f 
oraz pończochy. W  tik wybór szlafro! ów i matynek fla
nelowych ' woalowych, poie a najtaniej Magazyn łvlA!v - 
N ER A , Syksturka 2. 281.

„Przegląd Losowali-*
a e s o p i s m o  i c ś w J ą c c n e  s p r a w o m  
f i n a n s o w o -  g i e ł d o w y m ,  w y c h o d k i  

1 . I 1 3 . k a ż d e g o  m ie s ią c a .
Cena poszczególnego numeru K. 1'20. — 

Na prowincyi przedpłata miesięczna wynosi ko- 
?on 2'60 Pieniądze najwygodniej przesłać prze
kazem lub czekiem. .8865

.PRZEGŁP MSini', Mów, Karmelicka 10,
s k r y t k a  p o c z t o w a  1 ? 8 .

Komenda Policyi Państw, dla Małopolski 
we Lwowie.

L. 8926/Adj.

O l e r t a
Komenda Policyi Państw, we Lwowie ogła

sza niniejszem o fe-tę na dostawę następujących j 
artykułów żywnościowycn z terminem dostawy do 
końca marca 'ewentualnie kwietnia 1920 r. a to: 
około 3 wagonów owsa

0 wagonów siana 
n 4 wagonów słomy
» 1 wagonu jęczmienia-

20 wagonów żyta 
„ 200— 300 kg. mięsa wołow. i w ieprz dziennie
* 8 wagonów ziemniaków
„ 1 wagonu kapusty kiszonej
„  1 wagonu mamołygi (kukurudzianki)
. 4.000 kg- ryżu

1 wagonu kaszy hreczanej 
„ 1 wag -nu grochu

1 wagonu f.tsoli 
„ 5 U00 ig  marmolady
„ 500 kg. kawy ziarn stej
, 1.000 kg. cykoryi
.  2.000 kg cebuli 41:
»  600 kg. tłuszczu (ołeom argeryny i t. p.)
x 50 wagonów drzewa opałowego.

O terly z wyszczególnieniem cen, łoco stafeya 
nadawcza wzgl. odbiorcza składać należy najdts?ej 
do 28 grudnia 1919 w Prowianturze Konic^tdy 
Po licyi Państwowej we Lwowie, ul. Leona Sa
piehy l. 1. (Koszary Żandarnr.e y i).

Lwów, dnia 8. grudn:a 1919.

Hoszowski m p.
Z785 KLomuncant Policy, Państw. dla Małopolski.
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G ł ó w n e  B i u r o  S p r z e d a ż y *  
K R A K Ó W  Ś W . G E R T R U D Y 2

mi
N A  D R Z E W K O

M f U  „ A U T O M A T A

A
m m  H A C K S L  i

I  W J f S  tU IC e z * i m  i r t ł A  mi.: L* a  1

w w elk i n w yb o rze  polec* hurtawme 
Dom eksportowo-handlowy 2745

LW Ó W , Kazi nr. i. rzowt.ka 4.

„SPÓ ŁK A  M O K T lttÓ W "
Lw ów , ul. Mickiewicza 22 (w  podwórzu). 
Wykopuje w rze!’ ie robot-.- w zakres -toaiu 

n ow e j - wchodzące.

płoną bez p-zerw y dzień i no:, opalane węglem (nb ke
ksem, dają 50 proc. oszczędności na epaie. — Wyłącznr 

s- rzedaż

WŁ&SYttLAWil WLnwtS
L  ow , ul. Ł y c z a k o w s k i  1. 3, parter. 2790 

K  A D  F O R T E P IA N Ó W  i P I  i N IN  18803

„ M O N I U S Z K O "
ul. Z IM O R O W IC Z A  10. — kupno — sprzeda*  —  za 
m ia n *  ins trum entów  pod korzyst*"  mi arnnVami„

ma.--
: :7

Papu cie w łosyI
Wszystkim cierp iącym na 
łup ież  i w ypadan ie  w ł o 
sów  uczony Psyeho-Frenolog 
SZYLLER SZK O LN iK  wy-
tyła cenne wskazówki, rady, 

bezinteresownie. i
Adresować: pjycbo-Fre-| 

r-olou SZYI LĘR-S2KOLNIK,! 
Warszawa- Piękna 25 — 63,j 
(róg Marszałkowskiej) 18680;

CZAS 
ODNOWIĆ 
PRZEDPŁATĘ!

Przemysłowcom p szukuijcym wobec  
zmnl js/onej pndukcyi oraz drożyzny 

wągla i ro y ze

lilii sili uwitej
po lecam y  d łu go ok reso w ą  dz ie rżaw ę  p o ło ż o 
nych w różnych stron.trh Kraj i s i ł  wodnych 
o  różnej m ocy ,  dających sic we w iększości w y 
padków  przen ieść e lektryczn ie  do u iejsc p o 

ło żony  c.i przy to rze  ko le jow ym

Krałauy Zahlad dia (rwujsti rolnm
Spółka z ogr odp.

LWÓW, ulico Fredry I. 9. 18534

OD ROKU 1830 ISTN EiąCY
HAHDBii HE: BATY I KAWY

m n m m  h i d l a
WE LWOWIE, DL. RDT0WSKIEG0 3.

P O L IC A  18143

W N AJP R ZED N IEJS ZYC H  HBTUNKACH-

SIECZKARNIE ,  MŁYNKI ,  BRONY,  KIERATY, ULE
I  W Y R A B IA  M A S O W O

„ O Ś W I Ę C I M "
FABR YK A  M A S Z Y N  I N A R Z Ę D Z I  R O L N IC Z Y C H  

W  O Ś W I Ę C I M I U  ( M a ło p o ls k a ) .  18767

C A R A T  1 JEGO S Ł U G I
Do głębi wzruszający dramat, yrany przez wy -itnjch 
warszawskich artystów, wyświetlany s nadzwyczajnym 
.iowodzeniem w  całej Pol ce, powtórzonym będ-ie je

szcze raz w e Lw ow ie w  kinoteatrze

E R R A N ,  P a ń s K a  11
począwszy ud rsrody JO gruouia 

K to  feo n ie ztia jeszcze  —  niech s:ę śp ieszy !
Początek o godz, 4 po p I dum. 2789

HiriSTEHIJ R DZIELNIC! M I E J  Poznań, dnia 2-5 listopada 1919.
Departament Spra iediiwości.

Nr. Dz. 12157; 19.
Z powodu przejęc a w byłej dzielnicy praskiej sądownictwa 

przez rząd polski zamierza Departament Sprawie liwości M r.ister- 
stwa byłej dzielnicy pruskiej przyjąć pewną ilość urzędników kan
celaryjnych z Małopolski.

B liższe warunki poda kandydatom mającym chęć prze nfd?ienła 
się ezpośrednia władza przeto/ona kandydata, przez którą należy
też wni sć odnośne podanie' komne em  ine. 18870

Drukiem Spółki drukarskiej Prasa" ul. Sokola 4. 
Nakładem „Spółki akcyjnej wydawniczcj"-

Redaktor naczelny Dr. ROGER B ATTAG LIA . 
Zastępca redaktora naczelnego ? redaktor odpcwlętjrhłjnj JERZY KONARSKI.


